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Telegramy „Gaz. Narodowej."
P a r y ż  4- września. Posiedzenie 

Cipła prawodawczego 1. godz. po pół
nocy. Palikao oznajmia, iż jedna część 
Wojska jest w Sedan, mna kapitulowała, 
Cesarz jest jeńcem. Wobec tych wia
domości dla ministerstwa jest niepodo- 
bnem rozprawy zawiązać nad możli- 
Wemi wynikłościami tego zdarzenia. 
Ministrowie nie mogli się jeszcze po
rozumieć, więc Palikao żąda odrocze
nia rozpraw do jutra.

Jules Favre stawia wniosek, aby 
“esarza i jego dynastję pozbawić wszy
stkich praw, jakie konstytycja im na
daje i mianować komisję z Ciała pra
codawczego, wyposażoną we wszystkie 
(trawa rządu i mającą misję wypędzić 
nieprzyjaciela z ziemi francuzkiej. Je
nerała Trochu zaś pozostawić jeneral- 
nym gubernatorem Paryża.

Wniosek ten przyjęto głębokiem  
milczeniem. Izba uchwala zebrać się 
dzisiaj w południe.
, B r u k s e l a  4. września. Według 
nadeszłych tu wiadomości między armią 
francuską pod Sedan wielkie wzburze
nie. Do wczoraj jeszcze broni nie zło
żyli. Część armii cofnęła się do Sedan 
i tam zamknęła Jenerałowie francuscy 
v raz cesarzem nie śmią wracać z g łó
wnej kwatery praskiej.

L B r u l i S < ; ln  4. września. Cesarz 
I swą świtą w Towarzystwie pruskie- 
jo jenerała wczoraj popołudniu przy- 
Jył do Bouilon (miasto w Belgii na gra
nicy Francji naprzeciw Sedan) w 
Podróży swej na Liittich do Niemiec. 
<£ról i cesarz upraszali wspólnie rządu 
belgijskiego o dozwolenie przejazdu 
■ssarzowi. ( Wolffa B. Kor.

S S r u liS tr ln  4. września. Zape
wniają że cesarz wczoraj był w Boui- 
'On i dzisiaj miał dalej jechać. Niepe- 
^nem jest czy cesarz podróż do Nie

miec bez przerwy natychmiast odbywać 
będzie. Liczba internowanych w Bel
gii dotąd żołnierzy francuzkich 14.500  
między teuii jenerał Septeuile.

B r u k s e l a  4. września. Wiado 
mość iż cesarzewicz przybył do księ
cia Chimay w Belgii, nie potwierdza 
się. Osoby dobrze poinfomowanie uwa
żają tę wiadomość za przedwczesną 
Podług Etoile Belge hrabina Walewska 

inne damy z orszaku cesarzowej uda
ją się do Belgii. ( Wolf fa B. Kor.)

B erlin  4. września. Telegram  
króla pruskiego do królowej z dnia 
4. września. Co za porywająca chwila, 
spotkanie się z Napoleonem! Był on 
złamany lecz pełen godności w swojej 
postawie i zrezygnowany.

Wyznaczyłem mu W i 1 h e 1 m s- 
b o h e koło K a s s e l  jako miejsce po
bytu. Spotkanie nastąpiło w małym  
zameczku na zachodnim stoku od for
tecy Sodan

Z tamtąd objechałem armią na
szą w około Sedan. Jak mnie wojsko 
przyjm owało, możesz sobie wyobrazić. 
Niedoopisania. Wilhelm

Z uadeszlych dotąd telegramów można 
następujący obraz wypadków pod Sedan i w 
Paryżu zestawić.

Dnia 1. września o godzinie 6. wieczór 
rozpoczęły się rokowania o kapitulację przez 
jeneralnego adjutanta cesarskiego, Orejlly. 
Rokowania te trwały aż do 2. w rześnia, do 
2. godz. po południu. Po zawarciu kapitulacji 
cesarz Napoleon na czele jenerałów udał się do 
głównej kwatery pruskiej.

Tegoż dnia wojsko francuzkio dowiedziaw
szy się o k ap itu lac ji, zaczęło się opierać. Za
pewne jenerał Failly  padł, gdy przedstawiał 
konieczność tego kroku. Kr‘ól do królowej p i
sze, że cała armia w Sedan kapitulowała. 
Tymczasem minister Palikao zawiadamia izbę 
iż arm ia w Sedan nie kapitulowała, tylko ta 
część co pozostała pod Sedan.

Jeszcze dnia 3. września nie wiedział o tein 
Palikao. Widocznie zamknięcie się części a r 



mii w fortecy Sedan, postanowienie nie .podda
nia się, lecz walki dalszej, nastąpiło już po pod
pisaniu kapitula.jyi, o, której zawiadomiony był 
Palikao

Opól tea  francuskiego żołnierza, w przejęciu 
zawartej za pośrednictwem i pod wpływom cesa
rza kap itu lac ji, ocalił honor francuskiej armii, 
lecz zarazem jaskrawe światło rzuca na do
wódców i cesarza Zapowne że nie długo bę
dzie się mogła utrzymać Sedan , ale fakt iż 
80.000 żołnierza francuskiego złożyło broń bez 
oporu • byłby nadzwyczaj demoralizującym dla 
całej Francji. .Teraz oburzeuie zwraca się jedy
nie przeciw cesarzowi i dowódcom, co kapitu
lowali.

F ataln ie  brzmi to, iż cesarz ifanehźki 
wraz z królem pruskim prosił rządu belgijskie
go aby pozwolono jego jako więźnia przewieźć 
przez Belgję. Telegram drugi wyświeca nieco 
tę  fatalność. Cesarz nie zaraz ma jechać z 
Bełgji dalej do Niemiec. A zdaje się że wca
le nie pojedzie, Dla Prus najlepszą polityką 
jest zostawić cesarza na wolności w Bełgji, a- 
by stam tąd działać mógł przeciw podnoszącej 
głowę republice, i wywoływać wojnę domową.

Z Paryża tylko niedokładny mamy te le 
gram. Widać jeszcze ministerstwo bonaparty

stów było u steru. O godzinie drugiej pop- 
hffnin dnia 3. września jeszcze większość Izt 
z bonaparty.stów złożona podniosła krzyk, pr' 
testowała, gdy Jules Favre wniósł oddani 
władz w ręce jenerała Trochu. W  dziewięć gc 
dzio już i wniosek detronizacji Napoleona i u 
sunięcia dynastji nie wywołuje protestów, krzy 
k u ; przyjmują go milczeniem.

Co się tymczasem więc stało, że tak£ 
zmiana nastąpił.- w usposobieniu Izby.

Dowiedziano się zapewne o tem, że częśt 
arrnji nie chciała się poddać i zamknęła się W 
tortecy Sedan: dowiedziano się c sposobie w 
jaki kapitulacja, p^yszła  do skutku! W zbu
rzenie powstało w całym Paryżu. Po północy 
zebrało się Ciało prawodawcze. Lud musiał oto
czyć pałac Izby. Ani członkowie większości 
Izby, ani Palikao nie mieli już odwagi protesto
wać, podnosić krzyku przeciw wnioskowi detro
nizacji.

Dalszych wiadomości z Paryże, niema. 
Niezawodnie musiała być detronizacja uchw a
lona i ogłoszona republika, kiedy telegram  z 
Brukseli z 4. września po południu donosi iż 
dwór Cesarzowej udaje się do Belgii. Zdaje 
się iż i cesaizowa opuściła Paryż.
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